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Nekrologi i reklamy 60 groszy. :- : Drobne ogłoszenie za wyraz 2~ groszy 

I\dres Redakcji I Admin.: ŁOWICZ, ziemi Warsz. Telefon li 62. 
R~kopis6w niezastrzeżonych redakcja nie zwraca. Redakcja jest otwartą codziennie od 10 rano do 1 pop. 

W myśl postanowienia zjazdu prasy prowincjonalnej wszelkie sprawozdania I podziękowania sq płatne. -
Do Wyborców przyszłej Rady Miejskiej. 

Wszelkie intrygi i cele osobiste niech ustąpią rozsądkowi, a 
troska o. zachowanie i rozszerzenie dorobku gospodarczego miasta, 

tylko 
winna 

być przewodnią myślą naszą w dniu wyborów. 
REDAKCJA. 
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Bd;~ckwca Ł·';~:~!~:~.Lo::;:upZRiCAOCWA,; 
Bank z dniem otwarcia przyjmuje zgłoszenia na członków oraz załatwia wszelkie -= 

czynności w zakres bankowości wchodzące. = 

Bank otwarty codziennie od godziny 9-ej do 13-ej. 3-1. 
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Do mieszkańeów m. bowieza. 
Dnia 26 czerwca 1927 r. odbędą się w Ło

wiczu wybory do Rady Miejskiej. Milczące od 
lat czterech urny wyborcze przemówią nume
rami list wył:orczych, objawią wolę mieszkań
ców prastarego grodu, wskażą kierunek w ja
kim gospodarka miejska w paru najbliższych 
latach postępować powinna. Kto przez cztery 
lata ubiegłe uważnie śledził prace, zmierzające 
ku podniesieniu estetycznego wyglądu Łowi
cza, musi to przyznać, że zrobiono wiele, znacz
nie więcej niż w jakimkolwiek okresie obrado
wania Rad Miejskich dawnych. Mimo to w 
ostatnich tygodniach ludzie krytykujący wszy
stkich i wszystko okazują niezadowolenie z tego 
eo ostatnia Rada Miejska zrobiła i stawiają jej 
zarzuty, na jakie tylko wyrafinowana dema
gogja zdobyć się może. 

Ludzi, którzyby i w latach następnych 
pragnęli widzieć działalność Rady Miejskiej 
tak owocną jak w czterech ubiegłych, niepokoi 
niepewność jaką będzie nowa Rada Miejska,. 
gdy od jej składu cała dalsza gospodarka miej
ska zależeć będzie. Tą troską o dalszy kieru
nek gospodarczy powodowani, z ukochania dla 
naszego prastarego grodu, stworzyli mieszkań
cy jego "Narodowy Komitet wyborczy 
do Rady miejskiej w Łowiczu". Korni-· 
tet ten łączy w sobie przedstawicieli wszyst
ldch grup j organizacji zawodowych miasta,. 
gdyż rozbicie polskich głosów godzi w gospo-· 
darcze interesy Łowicza, a tylko ludzie uczci
wi, nieskazitelni, fachowcy, z wszelkich zawo-
dów, a przedewszystkiem dobr7.Y Polacy powin
ni zasiąść w Radzie Miejskiej, bo tylko tacy 
zdolni są prowadzić oszczędną, planową, spra
wiedliwą gospodarkę miejską, z uwzględnie
niem potrzeb wszystkich warstw ludności. 
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"Narodowy Komitet Wyborczy do 
Rady Miejskiej w Łowiczu~ żywi nie
zachwianą nadzieję, iż usiłowania jego znaidą 
głośny oddźwięlc w sercach i myślach wszyst
kich prawych mieszkańców Łowicza, że agi
tacje ludzi, którzy dotąd niczem swej działal
ności na terenie miasta nie zaznaczyli, a teraz 
wiele obiecują, bo niczego dotrzymać nie my
ślą, nie osiągn~ skutku, bo obliczone są na do
raźny efekt, na zamydlenie oczu ludziom, któ
rych głosy pozyskać się pragnie, a których 
uważa się za niezdolnych do samodzielnego 
zaobserwowania i ocenienia tego wszystkiego, 
co dzięki ostatniej Radzie Miejskiej w Łowiczu 
dokonane zostało. 

WYBORY GMINNI. 
Za zarządzeniem wyborów do rad miejskich 

w szereS!u miast i do rad gminnych v.. Małopolsce 
Wschodniej Ministerstwo Spraw Wewnętrznych za
rządziło wybory wójtów i rad gminnych w tych gmi
nach, w których wybory takie nie odbywały się 
W przeciągu ostatnich trzech lał. 

Ponieważ takich gmin jest u nas olbrzymia 
Wit; kszość, można mówić o niemal o~óJnych nowych 
wyborach gminnych. 

Za wyborami gminnemi następują wybory de
legatów na sejmiki, których wybieraj~ ze swego 
grona rady gminne, i wybory wydziałów powIato
wych, dokonywane przez sejmiki. 

Chodzi więc ,o zmianę gruntowną naszych 
przedstawicielstw samorządowych . 

Potrzebę wprowadzenia do samorządu nowych 
stl, lepiej pojmujących swe zadanie i lepiej przy· 
lotowanych do pracy społeczno-gospodarczej od
czuwało niewątpliwie całe społeczeństwo. Ale wszy· 
scy zdawali sobie sprawę, że wybory, dokonane na 
podstaWie obecnie oboWiązujących ustaw-sil lep
szych do samorządu nie wprowadzą. Spodziewano 
się tego po nowych ustawach samorządowych, nad 
któremi Sejm prarowal. 

Zdanie to Większości społeczeństwa podzielat 
Sejm, dając temu kilkakrotnie wyraz przedłużeniem 
kadencji dotychczasowych przedstawicielstw samo
rządowych. 

Nowe ustawy samorządowe zostały już przez 
komisję :administracyjną Sejmu priygotowant>. Po
nieważ główne ich pod&tawy zostały przez większe 
stronnictwa polskie uzgodnione-należało się ~po
dziewać, że w najbliższym czasie ustawy te zostaną 
uchwalone. 

Pan Minister Spraw Wewnętrznych nie uważał 
jednak za stosowne na nowe ustawy poczekać. Wy. 
bory zarządził na podstaWie dekretu Moraczewskiego 
i Thugutta z 1918 roku. Dekret ten, pośpiesznie 
wydany pod presją ówczesnych warunków nosi na 
sobie wszystkie cechy gorączkowego momentu swe
go powstania i jest nader mało przemyślany. Po
zostawiając zręby ustawy gminnej rosyjskiej z 1864 r. 
rozszerza prawo udziału w zgromadzeniu gminnem, 
przedtem przysługujące tylko posiadaczom przynaj
mniaj 5 mórg ziemi, na wszystkich bez różnicy pIci 
pełnoletnich obywateli, zamieszkałych W danej gmi
nie przynajmniej od sześciu miesIęcy. Sprawiło to, 
że zebrania gminne stały się tłumnymi Wiecami, na 
których przeprowadzanie jakiejkolwiek rozsądnej 
uchwały jest praWie niepodobieństwem. 

To wpłynęło decydująco na dobór wójtów, rad 
gminnych, a co za tern idzie i se jmików oraz wy-

działów powiatowych i podCięło w zarodku nasz 
samorząd. 

Bo samorząd tylko wtedy może należycie spe1-
niać swe doniosłe kulturalno-gospodarcze zadania 
jeśli ł>ędą brać w nim udział ŚWiatli i v..yrobieni 
społecznie działacze. 

Uznając wybory dokonane w 1918 roku za 
wadliwe, Pan Minister Spraw Wewnętrznych usiło
wał poprawić dekret z 1918 roku, dodając doń ogło
szony dnia l czerwca b. r. regulamin. Regulamin 
ten nie wiele popraWia sytuaCJę. Wprowadza wy
bory tajne, I<artkami, przyczem niepiśmiennym mają 
je wypełniać osoby trzecie, co już stwarza WIelką 
możliwość tdo nadużyć' Główna przyczyna zła
tłumne zebranie ~minne-pozustała lJez zmiany. 

Nie pomyślano też o sprawie quorum. Przy 
obecnej liczbie uprawnionych do glosowania, osią
gające) w przeciętnej gminie kilka tysięcy-nie do 
pomyślenia jest, jak tego dowodzi praktyka, obo
Wiązujące według ustawy rosyjskiej quorum polowy 
uprawnionych. Zawsze praWie na zebranie gminne 
zjaWia się znikoma ich część. 

Można więc przypuszczać, że Ministerstwo za
mierza uznać za prawomocne zgromadzenie bez 
względu na ilość uczestników. 

Pomijając, że podstaw prawnych do takiego 
postc:powania niema, i że w razie protestu każde 
takie zebranie wJaściwie będzie nieważnem-umo· 
żliwia to zgoła przypadkowe rezultaty wyborów. 

Jeśli bowiem jaka dobrze zorganizowana, krzy
kliwa, a zdecydowana grupka zechce-może całko
wicie gminne zgromadzenie opanować, odstraszając 
od udziału w niem spokojniejsze elementy i terro
ryzując mniej odpornych obecnych. 

Mając próbkI taktyki wyborczej ugrupowań ra
dykalnych z warszawskich miejskich wyborów, mo· 
temy i taką ewentualność brać pod rozwagę. 

Tembardziej, te .Strzelec· jest, niestety, gdzie
niegdzie I na wsi! 

W katdym razie nowe wybory nie wprowadzą 
do samorządu lepszych sił. A jasne m jest,:że sa
morząd w rękach niewyf9b ionych jest tylko fikcją
a to podcina zaufanie doń społeczeństwa. 

To tet wZlllędami na naprawę samorz~du tru
dno ~arządzenie wyborów tłumaczyć. 

I powstaje wogóle pytanie: czy warto bylo ro
bić caly kram z wyborami w przeddzień niemal 
uchwalenia nowych ustawi 

A. DzurzQ'II1ski. 
poseł. 

Z pOSiedzenia wyborców do Rady Miejskiej. 
Rada miejska ŁOWicza, rozwiązana przez rząd 

Rzeczypos po litej Polskiej, sldadając swe mandaty 
w ręce wyborców, zdala sprawozdanie z działalności 
swej za 4 letni okres swej pracy. 

OWOCŁ: pracy rozwiązanej Rady są tak wi
doczne dla każdego, tak kolosalne, zroDiono tak 
dużo, że wyborcy jednogłośnie luznali za swój obo
wiązek wyra zit sw~ zadowolenie i wdzic:cznośćt 
udzielając jednocześnie Radzie absolutorjum. 

O~y dz iałalność i przyszłej Rady była nie mniej 
owocnal Ale to' będzie zależało od te~o, czy i przy 
nowych wyborach oddadzą .swe 'glosy na tych, co 
zrozumieją potrzeby miasta, co pOSiadają odpowie
dnią Wiedzę i potrafią swą wiedzę i pracę skierować 
na zaspokoje nie wszelkich potrzeb miasta; czy wy
borcy potrafią odróżnić dyletantów, mających na 
celu tylko swoje ambicje i zdobycze, a nie mają~ 
cych najmniejszego pojęcia o gospodarce miejsl{iej. 
A takich kandydatów, jak nam wiadomo, ~ nie brak 
w Łowiczu, nawet z wyższem zawodowem w}ksztal-
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cenlem, w którym to zawodzie wyl<azali Sv.oją ni
cość i chcieliby tl( nicość przenieść do gospodarki 
miejskiej. 

Polacy Łowiczaniel Musicie wszyscy stanąć do 
wyborów, ale musicie mocno zastanowić się nad 
tern, komu oddać we władanie majątek miejski. 

Pamiętajcie, że rządzić miastem może tylko 
Polak i tylko ten Polak, który posiada odpowiednią 
Wiedzę i rutynę, aby kierowa( łalc różnorodną go
spodarlcą miejską. Strzeżcie się tych, co o go
spodarce wogóle nie mają pojęcia i w tym Icierunku 
nie pracowali. 

"Niedość chcieć, trzeba umieć" E. G. 

• ODEZWA 
do mieszkańców p-tu lowickiego. 

W końcu czerwca przybywa do Polski 12.000 
dzieci naszych rodal<ów z poza granic Państwa: ze 
Sląska Niemieckiego, Mazowsza, Westfalji, Gdańslca 
i częściowo z najbardziej zniszczonych części Sląska 
polskiego. Sprowadzenie dzieci zainicjowal ZWią
zelc Obrony Kresów Zachodnich, Ictóry przez roz
mieszczenie wśród społeczeństwa polskiego dzieci, 
wychowanych na obczyźnie, <.hce zapobiec ich wy
narodowieniu, dać im poznać Ojczyznę, Jej ducha, 
ku\tur~ i Język i nawiązać tą drogą żywy kontakt 
Kraju z Kresami. 

Dzieci rozmip.szczone będą W większości po
wiatów Rzeczypospolitej; na pOWiat Łowiclei przypa
dnie niewielka ich ilość bo tylko 50. Będą to wy
łącznie dzieci robotników polskich ze Sląslia i Nie· 
miec. Dzieci pozostaną u nas przez czas ferji 
letnich. 

Dla wykonania alccji opieki nad dziećmi utwo
rzył się w Łowiczu Komitet Kolonji letnich dla dzie
C1 polskich z NiemIec, który wyłonił szereg sekcji 
między innemi sekcję finansową· Sekcja przystępu
je do gromadzenia potrzebnych środl,ów i w tym 
celu zwraca się do Społeczeństwa powiaiu z gorą
cym apelem o składallie ofiar pieniężnych i w na
turze. 

., C?fiar~ I<ierować . należy do upoważnionych do 
zbIOrkI osob na terente całego pOWiatu. W Łowi
c~u "ofiary prz}jn:ują: pif'llięznf-Redakcja "towicza
nina , ,w naturalJach- Wydział 1lI Magistratu m. Ło
wicza. 

Ziemia Łowiclca winna przyjąć wvchowaną pod 
niemieclcim uciskiem dziatwę polską serdecznie 
i gościnnie. Dzieci muszą być zaopatrzone i oto
czonp. życzliwą opieką całego Społeczeństwa. Ta
kie przyjęcie pozwoli dzieciom nawet w tak luótkim 
czasie odroozić się fizycznie, moralnie i narodowo 
i przyczyni się do duchowe~o ZWiązania z Polsl{ą 
Jej ~resów Zachodnich, bowiem dzieci te będą pro
mlemowa/y duchem polskości po powrocie wśród 
swoich rodzin, krewnych, rówieśników i t. d. 

Prezydjum Komitetu Kolonji: 
St. Wilkoszewski. 

Prezydjum Kola Z. O. K. Z. 
E. Nowakowsk,. B. Zielt'ński. 

ezwórki oświatowe. 
Pan dyrektor Macierzy Szkolnej, Józem Stem

ler, mial wykład ° analfabetyzmie i jego zwal czaniu. 
Siedząc w pUdle napowietrzne m, w miejscowym 
kino· teatrze-zw. ~alerją, uważnie śledzę myśli prt:le
genta, wsłuchuję się w potoczystą, piękną mowfi 
polską. Płynie prosto, miarowo, silna w I swym wy
razie. Czasami tylko wzmaga się natężenie głosu, 

ale to dla podkreślenia czegoś ważnego, w celu 
zWrócenia pilniejszej uwagi słuchaczy na przedmiot 
omawiany. Wszyscy pocią~nięci silą wyrazu, za
sugestjonowani wprost mocą woli, podąiają myślfł 
wraz za nim. 

Nagle głos podniósł się wyżej niż zwykle. 
Wstrząsnął wszystkimi i opadł. Zamienił się w lek
kI, ledwo dosłyszalny szept· ..... mamy", mówi! w kra· 
ju blizko 50% analfabetów: zgórą 15 miljonów 
O·b-y-w-a-t-e-I-i -ślepców duchowych-nie umie
jących czytać i piscć, 1ie mających dostępu do 
I<siążki, wiedzy ... Tak! A jaki procent powrotnych 
analfabptów? .. " Zamilkł. Na sali poruszenie. 

"Trzynaście milj' IISw ... miljonów" -brzmiało mi 
koło uszu. NabierRln kształtów, barw czarnych, ro
Sld W iiieskończor. c ':';::.. . pchało się W zal<amarkl 
mózgu ... 

Mija osiem lat istnienia Niepodleglej Rzeczy
pospolitej! Pięknie. W ósmym roku niepodledłego 
bytu Państwa Pols\<iego, mamy w luaju ... Czy,'" wy
móWić po raz wtóry?. Mało-krzyczeć po stokroć 
i stokroć, a może z tego powstanie czyn, Tak, 
państwo demol~ ratyczne o kulturze zachodnio-euro
pejskiej, o aspiracjach mocarstwowych, z kilkoma 
wypełnionemi po brzegi uniwersytetami i Clśmiustoma 
szkołami średniemi, paru tysięcami szkół powsze
chnych i innych, posiada okolo 500/0 analfabetów!! 

Po chWilowej pauzie, popłynęły znowu słowa 
dobitne, potężne W swej męsl<ości. 

Wysiłki w kierunku Itkwldacji analfabetyzmu 
wśród dorastających I dorosłych, są bardzo słabe. 
Ten hańbiący pod względem oświaty i Imltury stan, 
musi zmienić polska inteligencja i starsza młodzież 
szkolna. Musi. 

Starsza młodzieży wszystkich szkól średnich 
i zawodowych! mamy s3erokie pole działania! .Mu
simy wznieść się na odpOWiednią wyżynę uczucia, 
myśli twórczej i oboWiązku, by, spłacając dług spo
łeczeństwu w formie udziału W żmudnej i często 
niewdzięcznej pracy, wykuzać swą wartość i troskę 
o wspólbraci. . 

Jedną z form prac, mających na celu I;kwidację 
analfabetyzmu, naibardziej przystosowaną dla mlo
dzież}', jest "Czwórka oświatowa" p. Stemlera. Pro
Wadzenie jej jest nadzwycz<lj proste. Wybiera się 
trzech analfabetów i razem tworzy "Czwórkę oświa
tową". Kierownik nabywa "Elementarz do nauki 
starszych" (Warsz. Warecka 15. P. M. S.) i Kon
~tytucję Rzeczypospolitej Polskiej. poczem prowadzi 
pracę, mającą na celu opanowallie przez uczlJióW 
techniki czytania i umiejętności pisania, oraz zapo
znanie z zasadami Konstytucji państwowej. Za przy
sp.o~zenie Państwu ŚWiatłych trzech obywateli ("Ko
mIsJa obywatelska" trzech dowolnie wybranych ludzi, 
z nich jeden nauczyciel-egzaminuje uprzednio u
('zni) kieroWnik otrzymuje od Zarządu Głównego 
P. M. S. "DYjJlom oświatowy". A zatem-komu W 
drogę, temu czas! W. S. 

o wychowaniu fizycznem społe
czeństwa. 

Na mocy uchwały Rady Ministrów z dnia 10 li
stopada 1926 r. M. S. Wojsk. przystąpiło do zorga
nizowania wychowania fizycznego wśród społeczeń
stwa. Na razie alccja ta zostala zapoczątlwwana na 
terenie miast: Warszawy, Krakowa, KatOWic, Poznania 
Wilna i wreszcie Łodzi. ' 

Na terenie Łodzi organizacją I rozwojem wy
ch,owania fizycznego społeczeństwa tutejszego kie
rUJe Dowództwo OkręgU- Korpusu Nr. IV. Z inicja
tywy D. O. K. zorganizowano jut i uruchomiono 
ośrodek wychowania fizycznego na m. Łódź i mlo-



.Nt 24. ŁOWICZANIN 4. 

Wszystkim, którzy byli łaskaWi uczestni
czyć w pogrzebie ś. p. 

Z PRZYBYSZEWSKICH 
Marji-Teofili 

Dą'browskiej 
a W szczególności czcigodnemu I<s. Kan
kiewiczowi, oraz tym, którzy na swych 
barkach ponieśli drogie nam zwłoki do 
grobu, składamy serdeczne "Bóg zapłać" 

Kat. siostry I rodzina. 

-dzież z całym zapałem garnie się do pracy w po
wyższym kierunku. Akcja zakreśla coraz szersze 
kręgi, l}czba ĆWi.czących, rekrutujących się przewatnie 
.z pośrod młodzieży rzemieślniczej i robotniczej prze-
kroczyła już 1000 osób. ' 

Oł.ównym celem ośrodka wychowania fizycznego 
W ŁodzI lest krzewienie idei W. F. wśród młodzie t y 
w fa.brykach, stowarzyszeniach rzemieślniczych i ro
botnt('~ych. Niezap?mniano i o peryferjach, gdzie 
młodzież m~ trudniejszy dostęp do stowarzyszeń spor
towvch - l na tę młodzież ośrodek W. F. zwrócił 
uwa~ę. Zorganizowano przy ośrodlm kursy instru
ktorow, oraz cały szereg grup gimnastycznych, gier 
l zabaw ruchowych, lekkoatletycznych i t. p. Łudzkl 
ośrodek Vo!. F. przydziela każdej grupie instrul{tora, 
troszczy Się o sprzęt, przybory, o lokale gimnastyczne 
j bOiska sportowe. 

Wydat1{i zWiązane z tą - takie olbrzymie zna· 
czenJe p~siad~jącą pracą - . pokrywa dotychczas 
M. S. WOJsk., Jednakże szybki rozrost organizacji 
W. P. na naszym gruncie wybiega daleko poza ra
my kredytów, które okazują się coraz bardziej szczu
płe, utrudniając dalszy tak pięknie się zapowiadający 
rozr~st ośrodka wychowania fizycznego W ŁodzI. 
PrzYJść z pomocą musi bezwzględnie ogół, dyrekcje 
zakładów przemysłowych, zarządy stowarzyszeń spo· 
łecznych i sportowych, wszyscy ludzie dobrej woli, 
doceniający znaczenie zdrowia fizycznego I odpor
ności narodu, wszyscy, którzy zdają sobie spraWę 
z istoty hasła: W zdrowym ciele zdrowy duch. 

Ze zrozumienie tych prawd nie jest obcym już 
VJ Łodzi w tym kierunku ŚWiadczyć może stanowi
sko, jakie wobec ośrodka wychowania fizycznego 
w fabryce T. A. LudWika Gayera zajęła dyrekcja tej 
firmy. Oto dyrekcja ta zapoczątkowana przez wła· 
dze wojskowe utrzymanie ośrodka W. F. wśród 
młodzieży robotniczej fabryki-obecnie przejęła wy
łącznie na siebie. Przydzielono ćWiczącym teren pod 
boisko, odpOWiednio je urządzono, zakupiono przy
bory sportowe, nadto zaangażowano płatnego instru
ktora, który we właściwym kierunku akcję prowadzi. 
To obywatelskie stanowisko dyrekcji fabryki T. A. 
L. Gayera nie może pozostać odosobnionem. Za 
tym pięknym przykładem muszą pójść wszystkie dy
rekCJe fabryk w Łodzi i całego województwa. Jeśli 
to się stanie-W co Wcltpić nie wolno-wychowanie 
fizyczne obejmie jaknajszersze społeczne masy, przy
sparzając tęgich fizycznie i moralnie obywateli 
Państwu. 

KRONIKA. 
Kalendarzyk 

t Ptątek Suchy., Małgorzaty Kr. 
t Sobota Suchy. Barnaby Ap. 
Ntedzt'ela Trójcy Sw., Jana W., 
Poniedziałek Antoniego Padew. W. 
Wtorek Bazyle~o Wielk. B. W. D. K. 
Sroda Wita, Modesta i Kres. M. m. 
Crówartek Boże Ciało. Benona B. W. 

Wschód słońca 3.16. Zachód 7.56. 

- Karygodne zajście w Kolegjacie. W dn. 6 bm. 
P?dczas naboż~ńst~a wpadli do kolegjaty: pokrwa
wIOny mlo~y ~leśTll~k! ~ tuż ZCł nim jE'g'h trzej prze
śladowcy rowmeż wlesmacy. Intruzi ci nie zważa
jąc na śWiętość mieJs~a,. wszczęli międ~y sobą kar
~zemną ~wanturę, k~o~eJ położyła kres energiczna 
mterwen~la. duchowtenstwa. Finałem było oddanie 
a~a.nturTlllww W ręce policji. Wyrażając na tern 
mieJscu serdeczną kondolencję Wielebnemu Ducho
wieństwu z powodu tego niesłychanego zajścia 
w SWiątyni Pańskiej, energicznie \)iętnujemy sam 
fakt, b,e.lpośrednich i .pośrednich sprawcó\" jego. 
Sz~zegolnte tym ostatTllm należy przypisać całą Winę. 
OTll to szerząc hasła walki z Kościołem wśród wsi 
doprowadzają do zwyrodnienia mieszkanców tejże. 
Spra.wcami tej nieslychanej profanacji w dziejach 
ŁOWicza są: ze wsi Popów, gm. Kompina-Brzo
zowski Jan, Kosiorek Walenty i Kosiorek Józef' 
ze wsi Boczki, gm. Jeziorko-Borluk Wojciech. ' 

- Z uroczystości Łowickich. W dopełnieniu 
naszego sprawozdania zaznaczamy, iż w uroczystości 
pośWięcenia pomnika przyjmowali też udział w imie
niu Okręgu Korpusu .Ni IV szef sztabu generalnego 
puUwwnik Kozłowski, oraz dowódca 26 piech. dy
Wizji pułkownik Fialkowski, którzy łącznie z p. Wo
jewodą i ppulkownikiem Gotkiewiczem dopełnili 
przeglądu wojska i innych formacji P. W. i W. F. 
Zaś od 10 pp. złożony był bardzo piękny wieniec. 

Pomnik wykonany był w zaldadach Artystycz
no-kamieniarskich p. Feliksa Tomczyka w ŁoWiczu. 

- Z pobytu wszechświatowej Wojskowaj Komisji 
lekarskiej. W ubiegłą niedziel~ ŁOWicz gościł w swo
ich murach wojskowych lekarzy wszechŚWiatowych 
wy1:szych rang. Ze stanów Zjednoczonych-4, An
glik-l, Prancuzów-2, Hiszpan- 1, Irlandczyk-l 
Brazylijczyk-l i Argentyńczyk-l. Z ~ośćrni przy~ 
byli generałowie OSiński, Rouppert i Horodyńskl. 
O godzinie lO-ej wszyscy gOŚCie udali się do ko
ścioła Kolegjaty dla wysłuchania mszy św. gdzie ich 
pięknie pOWitał w języku , francuskim jeden z kano
ników przybyłych z Warszawy. Po nabozeństwie 
goście udali się do Magistratu i tu ich powitał bur
mistrz, p. Gołębiowski, przedstawiając :jednocześnie 
księgę pamiątkową, W której wszyscy zlożyli swe 
podpisy. Każdemu z obecnych burm strz ofiarował 
pocztówki i albumy z Widokami ŁoWicza i typami 
księżaków-co ich bardzo ucieszyło, zwłaszcza stro
je wieśniaczek, Idóremi zachwycali się. Po wyjściu 
z magistratu została zdjęta fotograficzna grupa z obec
nych, następnie zv.iedzono muzeum im. Tarczyń
sl<iego. 

Podczas obiadu W Klubie Urzędniczo-Obywa
telskim przemaWiał z gości amerykańskich polak 
pułkownik Pronczak. Dziękował za ~serdeczne przy
jęcie, i za pokazanie naszej kultury, którą goście 
byli zdumieni i zachwyceni i o której nie mieli po
jęcia. Wycieczl{ą ta wyda nieobliczone owoce, gdyż 
da przedstawicielom ŚWiata dokładny ol.Jraz naszej 
gospodarki, OŚWiaty, kultury, którą zobaczyli na wła
sne oczy wbrew opisom i opOWiadaniom naszych 
nieprzyjaciół. 
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. Po obiedzie odbyła się wycieczka do szkoły 
'rolniczej na Blichu, ~dzie urządzono dla gości spe
cjalną zabawę ludową z tańcami, w której wszyscy 
przyjęli udział tańcząc z księżankami weseli i roz
bawieni. W czasie zabawy pulkownik Fronczak 
przemówił do ludu polskiego, że t ) wszystko coście 
Zrobili dla nas, zWróci się wam stokrotnie; wszakże 
cztery miliony polakow w Ameryce myślą zawsze 
o tym kraju i Wierzą, że dzisiaj tak jak i daWniej 
gdy żyć będziecie pod hasłem "Bóg i Ojczyzna"
nie zginiecie! 

Puł!wwnik Fronczak przyjeżdżał tu jako komi
sarz Stanów Zjedłloczonych w czasie najazdu bol
szewickiego z pomocą materjalną dla nas i jest Wiel
kim działaczem społecznym na terenie Ameryki Pół· 
nocnej. K. R. 

- Występ teatru miejskiego z m. Łodzi. Zespół 
artystów teatru miejskiego z Łodzi odegra w nie
dzielę dnia 12 b. m. w kinie wojskowem głośną 
sztukę Bachwitza "Romantyczna noc". Sztuka ta 
graną była z wielkim powodzeniem w Warszawie 
i Łodzi i zapełniała teatr przez dłuższy okres czasu. 
W wykon,miu t€'j sztuki przyjmują udział znani arty
ści : Janina Morska, Tadeusz Żeromski, Tadeusz Bia
loszczyński, Jan Przerowski i inni. Kto zatem chce 
mieć okazję ujrzenia efektownej sztuki i nadzwyczaj
nej gry wybitnych artystów pOWinien przybyć na to 
przedstawienie. Sala bez wątpienia pOWinna być 
zapełniona po brzegi. 

Bilety sprzedaje cukiernia "Polonja" . 
- Przez Łowicz. Dnia 5/VI przechodził rodak 

naSi. z Pleszewa (Wielkopolska) p. Roman God
kowski-stenograf-korespondel1ł "Kurjera Pleszew
skiego" . Dzielny piechur przebył sam Województwo 
Poznańskie i Pomorze, rozpoczynając z Poznania 
nowy kierunek przez Wrześnię-Koło-Kłodawę 
na Warszawę-Wilno-Nowogrodek-Pińsk. 

Dotychczas przeszedł on 515U klm. 
- Dar Polaków z Ameryki. Akcja zapoczątko: 

Wana prze.z "Rzeczpospolitą", a mająca na celu 
pomoc ofiarom wypadków majowych znalazła rów. 
nież oddŹWięk śród naszych rodaków z za Oceanu. 
Polonja amerykańska nadesłała na ręce p. mec. 
Ossuchewskiego 25()OO dolarów. Hojna ta ofiara 
Polaków z Ameryld wykazuje, iż oni również umieją 
odczuć nieszczęścia Polski i tem samem jeszcze 
silniejszem węzłem łączą się Macierzą. 

- Zbiórka na Czerwony Krzyż odbędzie się 
w niedzielę 12 b. m. Ze względu na tak ważny 
cel, mamy nadzieję, że cale spoleczeństwo poprze 
usiłowania Zarządu i nie odmÓWi choćby skromnego 
dat/m zbierającym osubom, które przyjęły na siebie 
ten trudny obowiązek. , 

- Zwolnienie generałów Zymirskiego i Zagór
skiego jak donosi "Gazeta Warszawska" ma na
-stąpić niebawem. OdpoWiadali by w talcim wypadku 
z wolnej stopy. 

- Socjalistów mają już dość. W Jeziornie, 
pod Warszawą zapOWiedziany kilka dni temu wiec 
robotniczy przez socjalistów z udziałem posła Pra
gier a nie doszedł do skutku, gdyż robotnicy na 
Wiec ten nie przyszli. 

- Klęska gradowa. W dniu 4 b. m. przecią
gnęła nad gm. Nieborów straszna burza gradowa. 
Szczególnie ucierpiały w tej gminie wsie: Bełchów, 
Dzierzgów i folwark Chyleniec. Blizlw 1000 morgów 
zboża doszczętnie zniszczył grad i poczynił straszne 
straty w drobiu. Poszkodowanym spieszą władze 
państwowe z pomocą. 

- Rozbijacze jedności Komitetu Oospodarczego. 
Już na krańcach naszego miasta rozpoczyna się 
działalność, zmierzająca do rozbicia ustalonej na
szej orjentacji ~ospodarc~ej. 

Wyłaniają się jednostki nawet z obecnych ra
dnych, jal< i poza niemi różnych chWilowych mle-

szkańców które gwoli uzyskania popularności ulicy 
z judaszowską lezką w oku głoszą przeróżne niezji
szczalne obietnice. Uprzedzamy Więc tych panów, 
że jeżeli oni nadal będą szerzyć ową destrukcujną 
robotę, to nie omieszkamy wymienić ich z imienia 
i naZWiska k:J pamięci potomnych. 

- Kąpiele miejskie. Wobec rozpoczęcia się 
letniego sezonu kąpielowego na rz. Bzurze Łaźnia 
Miejska czynną była W dn. 5 i 4 czerwca r. b. 
w godzinach od 9-ej rano do g·ej wieczór po ra~ 
ostatni. 

Na podstawie uchwały Rady Miejskiej z dnia 
28·VII·1926 r. na rzece Bzurze od dn. I-VI r. b. zo
stały wyznaczone następujące miejsca do kąpieli: 

1) dla mężczyzn-na prawym brzegu rzeld po 
obie strony b. młyna p. Filipa na Korabce, oraz po 
obu stronach rzeki przy drzewkach naprzeciwko uli
cy Koziej i II-go mostu na szosie Kutnowskiej. 

2) dla kobiet na prawym brzegu rzeki na Ko
rabce wlewa od posesji p. A. Zudnik, dojście od 
szosy Warszawskiei, oraz za n,gim mostem na szo
sie Kutnowskiej, naprzeciwko wsi Małszyce, o ile 
nie będzie przeszkód ze strony włościan ze wsi 
Malszyce. 

Osoby używające kąpieli rzecznych i słonecz
nych ra miejscach otwartych Winny używać odpo
wiednich kostjumów kąpielowych, za wyjątkiem dzie
ci do lat 6. 

Kąpieli rzecznych używać można tylko w miej
scach wyznaczonych przez Magistrat, przyczem prze
chodzenie lub przepływanie za Iinje tyczek jest bez
względnie wzbronione. 

Na odcinku rzeki pomiędzy mostem warszaw
skim a kolejowym znajduje się miejski posterunek 
ratunl<owy, posiadający koła ratuRkowe, z ldórych 
należy korzystać w razie nieszczęśliwe'go wypadku, 
Winnych przekroczenia powyższych przepisów Ma
gistrat będzie pociągał do odpOWiedzialności sądowej. 

Z kraju. 

·z- Zabój atwo posła Sowietów w Warszawie 
Dnia 7 b. m. r.a dworcu Warszawa- Wiedeńska zo
stal zabity z rewolweru posel SOWiecki Wojkow. 
Zabójca niejaki Borys Kowerda, rodem Białorusin 
został aresztowany. Zapytany przez policję, co uczy
nił, odpOWiedział: "To była moja zemsta za i{osj~, 
za miljony ludu". Władze nasze wysłaly kondolen
cyjną depeszę na ręce Cziczerina w MoskWie. 

li ą t e m ... 
Jazeli kto ma napis na pomnika wstędze, 
że spoczął wierny swojej naj świętszej przysię

[dze
ze czcią przed takim grobem pochyla się czło-

I [wiek, 
bez różnicy poglądów, i łzę strąca z powiek. 

Bywają jednak ludzie-na szczęście ich mało
co nie chcą zniżyć czoła przed pośmiertną 

[ohwałą 
i na napis grobowy miotają się w złości... 
"Czy obłędu w tej furji szukać"-czyzazdrości1 

(Kurjer Warsz. Joe 152). ----
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Odezwa. 
W imię najtywotniejszych interesów Polski, 

l'J imię najbardziej palących zagadnień jej wschodn!ch 
prowincji zwraca się dziś do wszystkich polskich 
obywateli Rada Opiekuńcza Kresowa. 

Wszyscy wiemy o .niebezpiecz.~em poJ~żeni~ 
naszego państwa wobec Jego sytuaql geograftczneJ 
i \\iob~c wIecznie czyhających na naszą słabość, 
do słaności tej przywykłych od kilku stuleci sąsia
dót1'. Na każdym kroku walczyć jesteśmy zmusze
ni i. intrygą i zakusami na nasze gr~nice ~zew.nąt.rz, 
l~a nRSZ ład i spokój wewnątrz kraJu. NIgdzIe )e
dnak stanowiskó nasze nie jest tak zagrożone Jak 
na Ziemiach Wschodnich, zaludnion}ch przez masy 
pod względem narodowościowym i obywate~skim 
przewaznie bierne, pod względem etycznym nteda
lekie od stanu barbarzyństwa odbiegle. Na te Więc 
terytorja naiobficiej sieją wrogowie nasi ziarna wy· 
wrotoweJ roboty. W naszych jednak rękach jest 
niedopuścić do tego aby w zeszły. 

Niech każdy Polak dobrze sobie uświadomi, 
ie anarcbja, bolszewizm i antypaństwowość że
rują tylko na organizmach martwych, że ta .... 
gdzie pulsuje zbiorowe życie kulturalne, czy~nl
ki rozkładu giną sa~e przez się. To. ży~i~ K~l
turalne obowiązanem Jest dać kresowej WSI t m.la
steczku polskie społeczeństwo. Nie wyręczy go JUŻ 
dwór luesowy, ldóry długie lata strzegł, ile podołał, 
polsl<ość na Kresach, dziś k?niec~n~ścią .warunkó~ 
ogólnych usunięty na zupełnie zmlentone l znacznIe 
osłabione stanowisko. Nie wystarczy tu szkoła przez 
państwo, czy przez instytucję społeczną utrzymy":a~ 
ną, bo wpływy jej wsiąkać będą bez śladu, dopokl 
ścierać ją będzie z duszy i umysłu dzleclia wplyw 
domu i otoczenia. 

l tu zaczyna się rola Rady Opiekuńczej Kre
sowej. 

Pierwszym jej krokiem jest zawsze zalożenie, 
moźliwie miejscowemi siłami Domu Ludowego. 

Ten Dom Ludowy stać się powinien i staje się 
Zdwsze ośrodkiem wszelkiej iniciatywy, wszell<ich 
poczynań zbiorowych swojej okoli~y. Tu od~yw.a
ją się odczyty i zabawy, koncerty l ~rzedsta~lent8, 
tu mieszczą się zarządy wszelkIch InsrytucYJ spo
łecznych, pracujących nad podniesieniem poziomu 
tak moralnego, umyslowe~o jak i ekonomicznego 
śród mitjscowej ludności. Przy. Domu . Ludow~m 
powstają bibljoteki i czytelnie, l{Qł~a rolOlczt', spol
dzielnie kredytowe i handlowe, koll<a dramatyczne, 
muzyczne i gimnastyczne, wres~cie kursa dokształ· 
cające. 

Rada Opiekuńcza Kresowa nj~ rozprasza swych 
sil na żadne propagandy polityczne, nie dopuszcza 
żadnych podkreślań partyjnych.i ~spólpracuie z ka
żdym, czyje siły moze na podnIeSIente p~zlOmu kul
turalnego prOWincji wschodnich wyzyskac. 

Gdziekolwit>li działa twórczo Dom Ludowy Ra
dy Opiekuńczej, tam już ziarno wywrotowej roboty 
nie wzejdzie. .... . 

N iech więc każdy z3mtereSu)e SIę organtzaCJą, 
która nie za pomocą Iwntragitacji, lecz tylko pozy
tywną robotą wypiera ze wsi bialorusk~ej h~rtkj, ko
munizm i budzi zaufanie do polskOŚCI. NIech ka
żdy zrozumie obOWiązek swes;lo współdziałania z Ra
dą Opiekuńczą Kresową i każdy niech jej złoży 
w ofierze choćby maleńką cząstkę swej pracy łub 
zarobku. Od jej rozwoju bowiem zależy w ogrom
nej miel ze nietylko Państwowość Po!ska na Kre
sach, lecz i odporność wewnętrzna t zewnętrzna 
całego państwa, cala moc i przy~złość t1asz~! . . 

Łaskawe ofiary na cele akc!. Rady Opte~unc~eJ 
Kresowej prostmy pr~ekazywać do PODztowe; Kasy 

OSrlcz(dności w Warszawie na rachuHek .Ni! 80.866 
lub przlsyłać do Sekretariatu R ady Op"eknńc~ej Kr,. 
'Sowej w Wilnie, ul. Zygmuntowska u. 

Wilno, w kWietniu 1927 r. 

Prezes (-) Dr. Witold Kopeć •. 
Wice-Prezes (-) Michał Obiezierski. 

Członek Zarządu (-) Stanisław Bialas. 

WAfiRIY[A TRI~DY-~~lITfft LUBIł. 
Trzoda chlewna często zapada na tak zwaną 

wl:!~rzycę, chsrobę polegającą na tern, ze w róż~ych 
mięśniach zjawiają się. bąbelki z~atle v..ągr.aml: s~ 
to pęcherzyl<i okrągłej lub owalnej formy, w~ell<ośct 
od łebka szpilłii do ziarn!<a grochu. Bąt>elkl te za
wierają w sobie zarodek tasiemca, czyli solitera 
ludzkiego. 

W ągry przeważnie mają swoje siedlisiw w mię
sie wieprzowem, czasem zdarzają się w mięsie wo
łowem lub baraniem, lecz bardzo rzadko. Choroba 
najczęściej zdarza się u świń kar~nych, . mających 
mało ruchu i ciasne, duszne pomleszczeme. 

Zarazki te, dostawszy się do cien!<ich I<islek 
trzody, przebijają je, rozpoczynają ~ędrówkę po ca-. 
łym organiźmie i osiadają W mięŚnIach w postacI 
wągrów; najWięcej osiadają one w mięśniach języl<a 
serca, szyi, krzyża, pachWin i bioder. . 

Wągry spożyte przez czlowielia, podlegaJą 
następującym zmianom: pęcher~y~i i bąb.elki uleg~Ją 
całkowitemu straWieniu, a znajdUjący Się W Olch 
zarodek solitera to jest glówka z szyjką, przechodzi 
do cienkiej kiszki, glówl<a przyczepia się do ścianki 
i<iszki, a od szyjki zaczyn~ią wyrastać coraz to no
we pierścienie, wytwarzając tym sposobem . po pe
wnym czasie sformqwanego tasiemca-s.oHtera. ,!,~. 
siemiec ten dosięga CZ<lsem do 4 metrow dlugoscf, 
ma ólówkę i cztery przysawki. Zwy/,Ie ucztowieka 
wyra~ta jeden tasiemiec, lecz nieraz bywa ich dwa 
a nawet i trzy. 

W celu ustrzeżenia się od nabycia solitera nie 
należy jadać surowego lub niedogotowaneg.o m.ię~a 
wieprzowego. Poniewaz temperarura ~otu)ąceJ Się 
wody (1000 C) zabija wągry, dlatego tez mIęso w~
gotowane lub usmażone (w cienl<ich plastrach) me 
jest już szl<odltwe. . 

Objawy solitera u czlo~ieka bywają bardz9 
różnorodne i liczne, a głównte dotyczą zaburzen 
W traWieniu; najpewniejszym objawem jest obecność 
członków solitera w odchodach. W razach wątpli
wych, kiedy są tylko zaburzenia żolądl<owe, m~lości, 
odbijanie i ssanie pod dołkiem, należy poddac wy-
próżnienia stolcowe badaniu mikiOsł<opowemu.. . 

. Soliter na szczęście nie należy do chorob me-
bezpiecznych i wiedza lekarsl<a posiada doskonale 
i pewne środlii, zupełnie usuwające t.ę chor?bę. . . 

Wą~ry znane już są od czasow ~a)daw11leJ' 
szych; po raz pierwszy zbadał i opisał Je ~r~feso~ 
Goze w 1789 r. a pierwszy wypadek mozltWOŚCl 
zarai.enia się soliterem przez spozycif wągrowatego 
mięsa wieprzower;!o, dOWiedziony z(lstał przez prof. 
Kuchemeister'a 'W 1871 r. 

Przeprowadzone doświadczenia pol~galy .na 
tern, że z pozwolenia rządu saskiego karmIOno mlC~· 
sem wągrowate m dwóch więźni, skazanych na karę 
śmierci. Mięso świń wągrowatych spozyte ~ostało 
przez nich na cztery miesi.ące przed stracemem! a 
po ich śmierci w obydwoch skonstatowano W zo
lądku solitery. 

Z. Olszański lekarz wet. 
Włocławek. 
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Cennik na wędliny i mięso wieprzowe, usta
nowiony w dniu 5-VI 1927 r. przez specjalną 
Komisję m. Łowicza na podstawie § 1 rozporządze
nia Rady Ministrów z dnia 10 lutego 1926 r. (Dz. Ust. 
-Nr. 18 p. 101). 

Słonina za l k g. zł. 5,60, Sadło zł. 5,60, Szma
lec zł. 5, Schab zl. 5,40, Źeberka z mięsem i Wie
przowina z dokładką zl. 5, Szynka wędzona suro
Wa zł. 4.20, Szynka wędzona gotowana zl. 6. Bale
ron wędzony surowy zł. 4,20, Baleron wędzony go
towany zł. 6, Boczek wędzony surowy zł. 5,70, 
Boczek gotowany zł. 4,50, PolędWica wędzona zł. 6, 
Cytrynowa zl. 4,20, Mortadela zl. 4,20, Kielbasa kra
kowska zł. 4,20, Kiełbasa serdelowa zl. 4,20, Kieł
basa zwyczajna zł. 3,80, Kiełbasa surowa zł. 5,8Oi 
Pasztetowa zł. 4,20, Salceson zł. 5,50, Serdelk, 
zł. 4,20, Parówki zl. 4,20. Rozm~itość z szynką zl. 5, 
Rozmaitość bez szynld zł. 4, Mięsna kiszka zl. 2,20, 
Kaszana zl. 1,40, Czarny salceson zł. 2,20, Kości 
wieprzowe gr. 60. 

Cennik na chleb, bułki, mąkę pszenną, żyt
nią, razową i kasze: jęczmienną i tatarczaną. 

Chleb pytlowy za l kgr. 65% gr. 68, Chleb razo
wy gr. 55, Chleb sitkowy s;!r. 53, Bułka wagi 45 gram. 
gr. 5, Mąka pszenna 0000 za 1 kgr. gr. 90-95, Mą· 
ka żytnia 65% gr. 75, Mąka razowa gr. 57, Kasza jęcz
mienna gr. 70, Kasza tatarczana gr. 9C, Kasza 
jaglana gr. 85, Mąka sitkowa gr. 57. 

Cenniki niniejsze obOWiązują od 4-VI-27 r. aż 
do odwołania. 

MagIStrat. 

Or. med. T. J A S lOB ij D Z K I 
Choroby skórne, weneryczne i nerwowe. 

Przyjmuje tylko w niedziele godz. 2-4 
i w czwartki g. 5-7. Zduńska 27. 

,(W Warszawie codziennie prócz czwartków od 3-4. 
Wilcza 47 m. 25.) 3-2 

o głoszenie. 
Do budowy mOlitów betonowych i muro

'wanych pos~ukuje się majfltra któryby mógł 
wykonać te roboty z metra. Wszystek mater

-jał będzie dostarczony na miejsce budowy prócz 
szalowania. Zgłoszenia piśmienne do Oddziału 
Technicznego (gmach starostwa w Łowiczu) 
do dnia 15 b. m. 

Kierownik Oddziału Technicznego 
Inżynier Stankiewicz. 

Ogłoszenie. 

Magistrat m. Łowicza wzywa wszystkich 
właścicieli posiadających kotły parowe na tere
nie gminy m. Łowicza do stosowania następu
jących wskazówek: 

l) Wszystkie kotły przenoszone na stałe do 
innej miejscowości muszą być przez właściciela 
meldowane w Starostwie tut. za pośrednictwem 
Magistratu przed lub po dokonanym fakcie 
przeniesienia, przyczem w razie przeniesienia 
kotła na nowe miejsce prze~naczenia lub zmia
ny właściciela nowy właściciel jest obowiązany 
niezwłocznie zgłosić posiadany kocioł w Urzę-

dzie Wojewódzkim, załączając do zgłoszenia 
kotła książkę kotłową. 

2) Wymienione pod p. 1 nie stosuje się do 
kotłów rolniczych pracujących w różnych ma
jątkach jednego i tego samego właściciela 
względnie wypozyczanych czasowo do wy
konania robót w rolnictwie. 

Łowicz, dn. g czerwca 1927 f. 
Magistrat. 

Ogłoszenie. 

N a podstawie reskryptu Ministerstwa 
Spraw Wewnętrznych z dnia 25.IV. 1926 r. 
N. OB. 1456 Magh:;trat podaje do wiadomości 
publicznej, że przewidziane w ostatniem zdaniu 
punktu 5 art. 142 Ustawy z dnia 1.VII. 1926 r. 
o opłatach stemplowych (Dz. Ust. N. 98 poz. 570) 
uwolnienie od opłaty stemplowej podań o posa
dy w urzędach państwowych przysługuje wszy
stkim petentom. 

Łowicz, dn. 9 czerwca 1927 r. 
Magistrat m. Łowicza. 

Ogłoszenie. 

We wtorek dnia 14 czerwca 1927 r. odbę
dzie się ustna licytacja na dzierżawę 7 morgów 
łąki, położonej na Kostce za lasem miejskim 
(t. zw. Borowiny). 

Łąkę wydzierżawia się na 1 rok i tylko na 
sprzęt siana. 

Licytacja odbędzie się na miejscu. 
Magistrat mo ł:.owicza. 

Ogłoszenie. 

Powołując się na zarządzenie Starostw& 
Łowickiego z dnia 21 lipca 1926 r. za L. 
dz. 13262 opartego na reskrypcie Pana Wo
jewody Warszawskiego, Magistrat m. Łowicza 
wzywa wszystkich p. p. właścioieli psów, by 
w terminie do dnia 1 lipca 1927 r. (poczynając. 
od dnia dzisiejszego) zgłosili się do Magistra
tu (Wydział Podatkowy) po wykupieniu zna
czków dla psów, zarejestrowanych w Magi
stracie. 

Cena jednego znaczka wynosi groszy 50. 
Niezgłoszenie się po wykupienie znaczka, jako 
też niezameldowanie o przybytku lub ubytku 
psa, karane będzie z mocy art. 138, 243, 245 
K. K. Zaznacza się, że zarządzenie powyższe 
ma na celu skuteczne zwalczanie wścieklizny. 

Magistrat. 

Wyszla z druku praktyczna książka -

"Pierwsźa Pomoc 
w wypadkach i chorobach zwierząt" 

przez Lekarza Wet. Z. OLSZAŃSKIEGO. 
CENA 1 ZŁOTY 80 GROSZY. 

Wysyła się na zamówienia. 

Adres Włocławek - Olszański. 

Książka niezbędn ił dla każdego rolnika-hodowcy. 
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KINO WOJSKOWE 
W NIEDZIELĘ dnia 12 b. m. o godzinie 
9-ej wieczorem odbędzie się tylko jeden 

występ 

Artntó" Teatru MieUkiego w tO~li 
odegrana będzie 

Romantyczna Noc 
głośna sztuka w o aktach Bachwitza. 

W rolach głównych: 
Janina Mor,ka 

Tadeusz Zeromski 
Jan Przerowski 

Tadeusz Białoszc:zyński i inni. 

Bilety sprzedaje cukiernia .Polonja". a w dniu 
przedstawienia od 6 przy kasie. 

Ogłoszenie. 

Magistrat m. Łowicza ogłasza, że w dniu 
14 czerwca 1927 roku (V\ torek) o godz. 10 rano 
odbędzie się ustna. licytacja na dzierżawę części 
łąk t. zw. Borowiny. 

Osoby reflektujące na dzierżawę winny 
przybyć do lasu miejskiego, gdzie odbywać się 
będzie licytacja. 

Magij/rat 
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!! UWAGA!! 
Do Wszystkich Matek 
Używajcie dla dzieci tylko puder i krem 

BOBO" G LmOarBI<iU S" " " nagrodzone złotym medalem. 

Usuwają swędzenie, zaczerwienienie i stan zapal-
. ny skóry. 
Ządać we wszystkich aptekach i składach 

aptecznych. 10--6 ;: 
= E 
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OfiR~D OWO[OWY HA Wll l MORfii 
wydzierżaWię 

śliwki węgierl<i, orzechy włoskie, jabłonie. 
Wiadomość w Składzie Aptecznym W-go pana 

Garwacl<iego. 2-2 

Domek 
pokój z kuchnią na placu wydzierżawionym 
do sprzedania. Wiadomości: Rynek Kościu

szki Nr. 6 u Stanisława Drutowskiego. 

Kinematograf "Eos" 
W sobotę, dnia 11 czerwca o godzinie 7 i 9. 
W niedzielę, dnia 12 czerwca o godzinie 5, 7 i 9. 

Zna zorzy 
Wielki dramat salonowo··sensacyjny w 9 ak

tach, arcydzieło sztuki kinematograficznej. 

W rolach głównych: znakomity DougloS fair
bonks I HorgueriUe de lo HoUe. 

N ad program farsa. 
Dla dzieci i młodzieży dozwolony. 

W czwartek dn. 16-VI "Moralność ulicy" 
dramat erotyczny w LO aktach 

Hlie~arnia H. Ry~a[kie~o W toWitlU 
POSIADA NA SKŁADZIE: 

Cena 
Turek Teodor •• Sonety królewskie". Część I Piastowie 0.7(} 
OCZ7kowski R •• Przechadzka po Łowiczu". Monogra-

fja. Wydanie II znacznie powiększone '. 2.-
Zenon. .Kslążę Józef Poniatowski". Szkic historyczny 1.
J. K. R7backl. .Przemowy weselne i pogrzebowe dla 

użytku włościan" . • • . • . . 1.50 
K. R7backi. .Księżanka Zocha". Powieść na tle życia 

włościan Księstwa Łowickiego . 1.50 
w oprawie • • • . . • . 2.50 

Tarcz. Wł •• Pomoc cierpiącym". Nabożeństwo za dusze 
zmarłych (brosz.) . . . . • • . 1.0 

Il. J. R. .Matko Chrystusowa módl się za nami". N abo-
żeństwo całoroczne dla wszystkich wiernych . . 1.00 

W oprawie w płótno • • . . . 2.00 
Pucz7ńaki P. .JaŚko Badylów". Obrazek sceniczny 

w 3 odsłonach z życia chłopów Ks. Łowickiego . 0.70 
• .Swaty na Księstwie Łowickiem". Sltuka ludowa 

w 1 odsłonie . . . . . . • O.~O 
• • Wesele na Księstwie Łowickiem". Szkic oby-

czajowy . . . • • . • • 0.40 
Ci.chański Franciszek. .Z wspomnień Adwokata". 

Cztery szkice . . • . . • . • 0.40 
Jeniec z Oanholmu. .Orzeł" powiastka dla llIałych 

dzieci. • • • •• • 020 
.Neruś" powiastka dla małych dzieci 0.20 
.Lis· powiastka dla małych dzieci .. . 0.25 
.Krasnoludki" powiastka dla małych dzieci . 0.30 
.Cyganie" powiastka dla małych dzieci • • 0.30 
.Straszna noc" • • . • 0.30 
.Samotna wyspa" powiastka . 0.40 
.Sierotka" powiastka . .. . 0.40 
.Synogarlice swatami były" powiastka 0.40 
.Panika" komedyjka dla młodzieży . 0.40 
.Królewicz" bajka . . • . • • • 0.40 
.Podróż po Łowiczu". Gra towll.rzyska na nieogra~ 

niczonll ilość osób . 1.70 

Znalezione na ulicy 
1) Bilet członkowski T-wa Przeciwgazowego 

na imię Zofji Wojda. . 

2) Klucz cygański - są do odebrania w Re
dakcji. 

WY'lOgrOdlk~1 Ide Beer zgubił książ~czk.ę ~ojskową 
~ U wydaną w P. K. U. Sklermewlce. 

0-5 

-Redaktor Edward Nowakowski. Druk K. Rybackiego w ŁoWiczu. Wydawca Karol Ryba~ 




